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Stosunek Polaków do Zagłady
Nieraz były wspominki, niektórzy wspominali swoich znajomych. Ja miałem takich
znajomych, co dużo wspominali, tylko to już starsze pokolenie, już ich nie ma. [Był]
taki Lucjan Gołaszewski, on bardzo często opowiadał o tych swoich sprawach i dość
obiektywnie opowiadał, nie wyolbrzymiając jakichś zadrażnień, sprzeczek. A jakie
tam były, to mnie trudno ocenić, bo wtenczas ja miałem maksimum 9 lat. Żeśmy
razem pracowali,  to nieraz opowiadał.  Różne rzeczy opowiadał,  to i  była nieraz
wzmianka [o Żydach], tam kogoś wspominał, czy kolegę, czy koleżankę.
Dużo [ludzi] przecież, z jednej jak i z drugiej strony, nie wróciło z wojny. Na ten temat
na pewno dużo rozmawiali starsi, ale myśmy sobie nie zdawali z tego sprawy. Mając
14 lat, trudno było [o tym myśleć], a jeszcze tym bardziej kilka lat nie obcując z nimi,
bo z tych 14 lat 3 lata wypadało już, jak ich nie było.
Były  wspomnienia  nieraz,  były.  Na przykład przy  takich  dniach,  jak  Wszystkich
Świętych się zbliżało, to były wspominki, że tyle ludzi zginęło, ale żeby to takie jakieś
wiążące tematy były, dłuższe, to nie. Na pewno wszyscy żałowali, bo przecież to
ludzie ginęli. To wszystkich ludzi się żałuje.
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